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PARYZ 58 | 
-Korespondent „Echo de Paris” donosi 
"sze w Londynie obserwują z żywem zaniepo 
/kojenlem rozwój wypadków na Dalekim 
Wschodzie - 


Panuje przekonanie że Japonja wkroczy * 


-w niedługim czasie do Chin północnych 
| W obecnej chwili Japończycy zakładają 
w Port Artur morska bazę militarną ce im 
pozwoli bronić wybrzeża Mandżurji oraz 
oprzeć o nią swoje operacje militarne m 

'atmją Czang.” Tga - Janga | 
W przewidywaniu - mozliwości nieprzy 
chylnego stanowiska Rosji Japończycy. mają 
zamiar zdobyć Chabarowsk i w ten sposób 


przeciąć połączenie między Rosją i Syberją a 


prowincjami nadmorskiemi Ze ` wzgłędu jed 


nak na panującą tam powódź przygotowania 
będą mogły być ukończone 


wojenne nie 
przed zimą 


Londynie obawiają się ażeby postę 


Stanami Zjednoczonemi =€ ` a 
w Nacgół «co do Rosji to zebrane przez 


powanie |aponji nie wywołało kopiliktu ze 


korespondenta informacje są sprzeczne. Jed 


mi twierdzą że może ona wystąpić przeciw 
Japonii inni wspominają o tajnym układzie 
zawartym między Rosją a Japonją 
| - Oświadczenie Śtimsona o  niepodobień 
"stwie zachowania neutralności wobec państw 
agresywnych uważane jest w londyńskich 
sferach politycznych za wielce doniosłe 

_ . Pozatem Stany Zjednoczone zaznaczają, 
óże-o ile Japonja naruszy pakt Kelloga lub 


traktat 9-ciu mocarstw, podkreślające zasadę 


integralności terytorialnej Chin, wszystkie tra 
ktaty morskie zostaną automatycznie anulowa 
ne. W tym wypadku Waszyngton miałby zu- 
pełną swobodę powiększenia swych zbrojeń 
na morzu, ; | | 
Jest to sprawa, jak zaznacza korespo" 
dent, która przedewszystkiem napawa troską 
gabinet angielski 
- Londyńskie koła miarodajne niepokoją 
się, że postepowanie Japonji doprowadzić mo 
żę do konfliktu ze Stanami Zjednoczonemi i 
w tym wypadku Wielka Brytanja widziałaby 
się zmuszona powiększyć rozbudowę swojej 
floty, w takim bowiem razie mogloby grozić 
poważne załamanie się autorytetu angielskie= 
> Wreszcie w razie konfliktu japońsko- 
amerykańskiego jest pewnem, że Kana a, 
Australja oraz Nowa Zelandja, zaniepokojone 
ambicjami japońskiemi połączą się ze Stana» 
mi Zjednoczonemi bez względu na stanowi 


sko Wielkiej Brytanii. | 
Tem też tłumaczy się — kończy 


PARYŻ, 5.9. 
Wczoraj w Fsiaanfu zamordowany zos 
stał ostatni z wielkich wodzów chińskich, ge 
neral Czang-»Czun-Czang w chwili gdy wsia- 
dał do pociagu, udając się do Pekinu. 
< Generał żegnał sie właśnie ma dworcu 
ze swymi przyjaciółmi, gdy z odległości kilku 


nastu kroków dwu młodych Chińczyków od- 
dało dwa strzały. Jedna kula ugodziła śmier- ' kobiet 


"CHIGAGÓ, 59.200017 a ków, gdzie trzym: ch p >. 
| W Chicago zanetowano znów niesłycha- ` Bandyci bez pośpiechu otworzyli zapomocą 


nie Zuchwały napad bandycki, dokonany na 


admyirałicja wykonuje obecnie zaniedbany od. 


ży w Sioga 


| i | kores- dwóch lat program morski oraz budowę ba- 
podent „Echo de Paris“, pośpiech, z jakim | 


POTU 


telnie generals, druga jego sekretarza, Zama 


chowców aresztowano, 

Czang-Czun-Czang był przez 
czas absolutnym władcą wielkiego terytorjuta 
między Szanghajem a Pekinem, prowadził hu 
laszczy tryb ści po 
datki za kilka lat zgóry. Utrzymywał on ha* 
rem, w którym. znajdowało ie 


W GHC 


najbardziej. nowoczesnych . narzędzi 350: skry- | 


położony w śródmieściu gmach depozytów tek, które opróżnili, poczem „zbiegli. . ;:-. 


bankowych | >. | | 
| Szajka, złożona z 8 gangsterów, wdarłą 


i zamknęłn ich w jednym z małych pokoi- 


BERLIN, 5 9, pagi i 
.W Aichach na Górnej Bawarii, odbyły 
się wczoraj wielkie uroczystości z okazji 750ej 
rocznicy objęcia księstwa bawarskiego przez 
Ottona Wirtelsbacha oraz setnej rocznicy po- 
łożenia kamienia węgielnego pod pomnik na- 
rodowy w Oberwittelsbach. RJ 
_ Nabożeństwo odprawił biskup augsburski 
w obecności bawarskiego następcy. tronu ks. 
Rauprechta i licznej szlachty bawarskiej. 
Kronprine Ruprecht w przemówieniu 
swem dął:wyraz radości, iz w ostatnich cza- 


| Wartość skradzionych przez gangsterów A 
przedmiotów ocenianą jest na Ćwierć: miljona = =o 
się do gmachu, steroryzowała 10 urzędników. dolarów, Szajka pracowała w. rękawiczkach Pi 


mi — mówił następca tronu — i z radością 


przyznajemy. się do przynależności: do Rzeszy 


nad której rozwojem. chcemy pracować, nie 


pozwolimy jednak na umniejszenie naszych 
praw, l Teamin Ser n 


sach utrwala się przekonanie, że wolność kra 


jów Rzeszy musi być zachowana i szanowana 
i że rozwój Rzeszy ściśle zalezny jest od roz 


woju | naa AA krajów, 


y pozostać dobrymi Bawarczyka». 


recht na zjeździe chłopskim, 


Drugie przemówienie wygłosił ks: „Rup. 
domagając się 


podniesienia stanu chłopskiego, rozsz erżenia 
„wewnętrznego rynku dla zbytu produktow rol 


nych i złagodzenia klęski bezrobocią, 


*Na_ obu: zebraniach kronprinz Ruprecht 


witany był owacyjnie, tłumy składały mu hoł- 
"dy jako przyszłsmu królowi Bawarii. ' 


-Tajny radca rządu bawarskiego dr. Helm 


„w mowie swej zapowiedział, iż niedługo już 


- nadejdzie -czas wskrzeszenia królestwa bawa 
skiego. 0 m3 ANSE E 


dłuższy 


życia, ściągając z ludności po- 


H , l 
RER P R 


się pięćdziesiąt = 


| ków, gdzie, trzymano ich przez 14 godzin, 


PARYZ 5.9. 


Zasługuje na uwagę kilka artykułów 
dzienników paryskich o sytuacji w Polsce. 

W „Republique” poseł radykalny Men- 
des France, najmłodszy członek izby: deputo- 
wanych, zamieszcza artykuł z Rygi, w którym 
ubolewa, że jadąc z Warszawy do Królewca 
trzeba zmienie pociąg w Iczewie i stracić ca 
sy dzień i całą noc na przejechanie 400 klm. 

To wszystko ólatego, że Polska „bojko- 
tuje Rrusy Wschodnie". 

W/ jeszcze gorszych warunkach odbywa 
się podróż z Warszawy do Rygi. 

I tutaj poseł radykalny wyciąga sprawę 
wileńską, posługując się takiemi argumentami, 
jak ten, że Wilno ma być miastem „czysto li 


RYGA, 5.9, 
|. Uporczywe pogłoski o bliskiem ustąpie 

niu Stalina z urzędu sekretarza  jeneralnego 
wszęchźwiązkowej partji komunistycznej w 
dalszym ciągu obiegają stolicę sowiecką. 

Według tych pogłosek, których spraw 
dzenie narazie jest niemożliwe, Stalin ma 
być mianowany na stanowisko rektora nowo 
załóżonego uniwersytetu dla narodów Azji. 

Jako następcę Stalina powszechnie wy- 
snieniają Kaganowicza, któremu podobno u- 
dało się pozyskać zaufanie komisarza wojny 
Woroszyłowa i nawiązać łączność z żywioła 


„© Przed tysiącami : lat pieniądz — moneta 
nieznany był ludzkości, 


Handel odbywał się na drodze wymia*, 


ny towar za towar. Stopniowo poczęta ufa- 

twiać sobie wymianę towarów, rozpoczęto da 
wać towar za pewna ilość metalu. , 

Pierwsze pieniądze, które się pojawiły 

w obiegu i w użyciu, dalekie jeszcze były 

pod względem swej formy od tego, co dzi- 
siaj my nazywamy monetę. | 

© Były to kawałki metalu, oceniane w 

swej wartości według ich wagi. 

Dokładną data wejścia \w użycie monet 
nig jest-znana, ale powszechnie przypisują 
Grekom, że bili monety na 700 lat przed na 
rodzeniem Chrystusą Pana. Í 
>. Obecnie każde państwo ma inne mone- 


tewskiem”, że to Polska przecięła komunika“ 
cję z Litwa, że nie przestaje zatruwać atmo- 
sfery politycznej nad całym Bałtykiem i że je 
żeli „woina wisi na włosku w tej cześci Euro- 
py”, to głównie z powodu Polski, 

W „Homme Libre" Jena Bassac, opiera- 
jąc się na danych „Bulletin Quotidien“, malu 
je położenie gospodarcze Polski w barwach 
najczarniejszych. 

„Journal des Debats“ w koresvordencji 
z Warsząwy, opisuje krytycznie stosunki we- 
wnętrzne i twierdzi w zakończeniu. że tylko 
utworzenie rządu zaufania narodowego zdoła 
zaradzić groźbom i niebezpieczeństwom, jąkie 
osaczają dziś państwo polskie. 


mi, niezadowolonemi z polityki Stalina. 


Formalne załatwienie dymisji Stalina 
przez biuro polityczne odroczone jest ze 
względów na szereg aktualnych zagadnień w 


zakresie polityki zagranicznej, na które ustą 


pienie Stalina w chwili obecnej mogłoby wy- 
wrzeć ujemny wpływ. 

Charakterystyczne jest, że od chwili po: 
wrotu Stalina z urlopu do Moskwy nie brał 
on udziału ani w posiedzeniąch biura polity 
cznego, ani też w posiedzeniach rady komisa 
rzy ludowych, 5 | 


ty o różnej wartości, Oto pieniądze (kurs wa 
lut obcych): | 
Austria | szyling równa się ! zł 25 gr. 
Czechosłowacja | korona — 26 gr. 
Holandja | florepn — 36 gra 
Danja | korona — 2 zł. 37 gr. 
Niemcy 1 marka — 2 zł 12 gr. 
Anglja 1 funt sterling — 43 zł. 
Stany Zjedn. Am. Półn, 1 dol.—8 zł, 90 
Belgja | frank — 24 śr. 
Włochy 1 lir — 46 gr. 
Francja 1 frank — 34 gr 
Szwajcaria 1 frank — 1 zł. 72 gr. 
Gdańsk | guldeń — i zł 72 er. 
Rumunja I lej — 5 er. 
Jugosławia | dinar — 15 gr- 
Łotwa 1 łata— 1 zł 71 groszy. 


©. Jak donosi „Kurjer Warszawski“ do żoł 
nierzy KOP koło folwarku Korzeniowszczyzna 
' iw powiecie nieświeskim podjechał oficer so 
(„więcki i z wielkiem podnieceniem zaczął pro 
lgić o przecięcie drutu kolczastego na płocie 
'odgradząjącym Polskę od Sowietów. Zołnie 
rze na tak dziwną propozycję odpowiedzieli 
«sozumie się odmownie, przypuszczając zresztą 
(iż chodzi tu o jakiś podstęp  Wyjaśniło się je 
dnak  wkrótcę jak faktycznie sprawa się 
„miała | l dk 
Oficer bolszewicki siedzący na dobrym 
(,wieczchowcu odjechał o kilkadziesiąt kroków 
iod plota granicznego uderzył konia ostrogami 
i pełnym galopem ruszył na ten płot Za nim 
żołnierze mieli czas się zorjentować jeździec 
wspiął konia przed przeszkodą prawie półtora 
metrowa i skoczył przez płot, Wysokość za 
sieku była jednak za wysoka koń więc zacze 
pił tylnemi nogami o drut i runął wraz z jeź 
décem ale już ma polską stronę. Koń poka 
- SEBA eig mOERO jeździec natomiast ty lko się 


zi 


ak | ASO AAA AE WETA He M pana —PR wę Agi WYPORU AAEE AENEON. 


potłukł. 
Zatrzymany natychmiast przez polski pa 
trol zbieg oświadczył iż ma ważne dokumenty 


które odda jedynie w ręce polskiego oficera 


toteż został odprowadzony do strażnicy 

W chwili gdy zbieg znalazi się już po 
połskiej stronie, nadjechał ze strony sowiec= 
kiej samochód z pogonią na szczęście było 
już za późno. Tak oryginalne „wskoczenie 
do Polski“ zrobiło na ludności ogromne wrą 
żenie. Za każdym razem gdy z tak wielkiem 
narażeniem życia zbiegowie uciekają do Pc 
ski przychodzą do głowy refleksje o okrop- 
nem życiu w Sowdepji. Ta ostatnia jednak 
ucieczka sowieckiego oficera była wyjątkowo 
efektowna . 


- Gdynia pracuje. 


W 


zi 


GDYNIA, 5, 9. | 
| Ilość robotników, jaka stanęła dziś de 
pracy w porcie, jest zupełnie wystarczająca, 

W ciągu nocy z soboty ma niedzielę 
opuściło por: 9 statków, załądowanych węe 
glem oraz dwa drobnicą. Wpłynęło kilkana- 
ście stątków po węgiel, drzewo i drobnicę, 
Na całym terenie panuje wzorowy porządek, 


PARYŻ, 5.9. i 

W bieżącym tygodniu zapadną prawdoe 
podobnie ostateczne decyzje w sprawie Gor- 
gułowa. W tych dniach zbiera się na posie. 
dzenie komitet sądowy, który rozpatrzyć ma 
szereg próśb, dotyczących zmiany kary śmier 
ci na dożywotnie więzienie. Wśród podań 
znajduje się także prośba Gorgułowa. 


MEKSYK, .4. 9. | | 
Kongres przyjął dymisję. prezydenta re- 
publiki Rubio i wybrał jednomyślnie nowym 
prezydentem Rodrigueza. Nowy prezydent 
liczy 36 lat. i "wa. DSST, 


Wymiana więdów polye 


Trwające od dłuższego już ċzasu roko. 
wania dyplamatyczne miedzy Warszawą a 
Moskwą w sprąwie wymiany wieźniów poli 
tycznych, przebywających w więzieniach 
w Sowietąch i w Polsce, zakończono pomyśl 
nie | 
Ustalona została już szezegółowa lista 
więźniów, podlegających w myśl porozumie 
nia obu rządów wymianie. Wymiana tą nastą 


pi w dniu 15 września na pograniczu polsko 
sowieckiem, w Stołpcach. a 


Lista wieźniów polskich, . którzy . dzięki 


tej wymianie uzyskają wolność i wrócą do 


kraju wynesi kilkadziesiąt osób. Sowiety u 
zyskały zgodę rządu polskiego na wysłanie 
do Rosji pewnej listy więźniów politycznych 
z Polski. PERM | OEI 

.. „Obecnie czynione są ostatnie. przygoto 
wania techniczne związane z przewiezieniem 
i zaopatrzeniem więźniów do Stołpców, gdzie 
odbędzie się formalny akt przyjęcia więżniów 
przez władze politycznę i administracyjne. 


samą 


Z okazji wyborów do sejmu pruskiego 


4 parlamentu niemieckiego mieliśmy sposob” 
mość zwracać uwagę na zanikające coraz bar 
dziej polskość niemieckiej części Górnego Ślą 
ska. Wskazywaliśmy, że odbywa się tam pro 


ces, ióry powinien wzbudzić jak najpoważ- : głośno na Alarm, korespondent jest jednak 


miejsze zaniepokojenie, bo może doprowadzić - 


do tego, że istniejąca w tej dzielnicy silna 
mniejszość polska zniknie, i to już w niedale 
kiej przyszłości, z powierzchni ziemi. 

Ten smutny. stan rzeczy” najlepiej  dlu- 
strują cyfry, które pragniemy jeszcze raz przy 


 pomnieć. Na obszarze Górnego Śląska, przy- 


znanym po plebiscycie Niemcom, czyli na t. 


i = Siąsku Opolskim, padło podczas plebiscy 


tu przed ledenistu laty 269.755 głosów za 


- Polską; bezpośrednio po dokonaniu podziała 


obszaru plebiscytowego liczebność mniejszoś 
€i polskiej po niemieckiej stronie obliczano 
ma przeszło pół milona. 

Forównajmy tetaz z temi cyframi wyni- 
ki wykorów do niemieckich ciał ustawodaw- 
ezych, W wyborach do parlamentu w r. 1924 
mniejszość polska ma Śląsku Św: sdeiaia uzy- 
skała 49.529 głosów, w 1928 roku — 30,313 
głosów, w 1930 s, — 27644 gł, a w ostatnich 
wyborach, w lippa r. b. na liste pakita oadło 
zaiedwie 14:534 głosów. Podobnie przedsta- 
wiają się wyniki wybarów do sejmu pruskie- 
go: w r 1924 pa listę mnieiszości poiskiej 
padio 41.708 gł, w r. 1928 cyfra ta zmalała 
do 34,306 gł, w ostatnich zaś wyborach, w 
kwietniu gb., uzyskali iśmy tylko 28.043 g Cy 
fry te mówią same ża siebie, 

Na. ich podstawie można sobie zadać py 
tania: jakie Są przyczyny tak gwałtownego za 
piku mażęjszości polskiej nä Sląsku Opolskim 
i czy istnieją jakie. Środki, któreby zapobiegły 


temu niepdkojącemu procesowi? 


-rowi Warszawskiemu” 


Wedlug informaey.. $ nadesłanych „Kurie 
przez dobrego wdc 
nie znaweę stosunków na Śląsku: Upolskim, 
sytuacja mniejszości polskiej przedstawia się 


niemal tragicznie, Część stąrszego pokolenia 
jest na najlepszej 


drodze do germanizaciji 
dzięki stronnictwu centrowemu i uiemieckie” 
mu duckowieństwu. Młode zaś pokolenie, to, 
które dorastało w okresie plebiscyiu i po ple 
biseycie, znalazło się na dwśch skrajnych 


skrzydłach, tj. albo u Hitlera, albo u komu- 


nistów, gdzie znów ulega germanizacji, stoso 


-_ wanej przy pomocy innych metod i środków 
Naciskowi śermanizacyjnemu opiera się do- 


tej pory najskuteczniej narodowo uświądo" 
miona część starsześo pokolenia. 


Ten stan rzeczy, zdaniem koresponden- 
„ta, jest do' pewnego stopnia logicznem nastę” 
pstwem plebiscytu i i sytuacji, jaka wytworzy- | 


ła się po podziale Górnego Sląska. 
Poza. przyczynami natury psychologicze 


Deji politycznej istnieją jeszcze inne, które 


powodują gwałtowne cofanie się polskości na 


Słąsku Opolskim. Nie bez wpływu na ten. 


stan rzeczy pozostaje słabość gospodarcza na 
szej mniejszości, zależność jej od kapitału nie 
mieckieśo. Z naszej strony, tę dziedzinę zu» 
pełnie zaniedbano, dopuszczając nawet ostat 


mio do upadku „Banku. Ludowego” „ jedynego 
banku polskiego na Śląsku Opolskim. Draźli- 
wym także momentem. są spory wewnetrzne 


wśród naszej mniejszości na tle analogicznych 
tarć w Polsce, Korespondent „Kurjera War- 
S iego" porusza tę. sprawę. tylko: mimo” 


'€yjna, przeniesiona na Sląsk Opolski, 


chodem, Skądinąd wiemy, że polityka sana- 
data 
jak najgorsze wyniki i jest jedną z przyczyn 
naszej klęski w okresie wyborów. 

Nie ukrywając niebezpieczeństwa i bijąc 


zdania, że nie wszystko zostało stracone. — 
Mniejszość naszą, A przynajmniej poważną 
jej część, możnaby jeszcze „odgermanizować” 
i „odhitleryzować”. Potrzebą na to kilku lat 
ciężkiej pracy od podstaw, odbudowy insty- 
tucji gospodarczych, tworzenia nowych i re- 
generacji naszego stanu średniego na Śląsku 
Opolskim, Potrzeba na to zdecydowanych lu 
dzi, praca bowiem będzie cięższa, niż pod 


W wiedeńskim „dzienniku 
jewił się artyk uł s Polskie Legiony a armja ce 


„Reichpost* po 


gtrako:ksóje wea» Niepodpisany autor musi 
być w ka dg razie wyższym oficerem, obe 
apanym z 'Kistoriąa Legjonów i majacymidostep 
do archiwów aveir jackich. Nie podzielając 
bynajmniej wszysikich jego sądów i Uwag stre 
ścimy jednak jego artykuł, bo warto wiedzieć 
iak się Austrjakowi przedstawia dziś sprawa 
legionów. 

Artykul jest odpowiedzią na wywiad e- 
giosgony w „Gaz. Polskiej” z okazji zjazdu 


legionistów. w Gayani. Autor cytuje niektóre 


„hraltworte” byłego komendanta 1, Brygady, 
a w szczególności powiedzenie, że starsi ofie 
cęrowie Polacy w armji austrjackiej Ao „prze 
ważnie skończeni dranie“. W języku Goethe 


go brzmi to „durchwegs vollendete Lumpen” 


` Autor nie bierze takich określeń tragicz 


` nie: Przypomina jeszcze gorsże adezwanie się 
o Sejmie polskim i kładzie je na kasb tempe So 
ramentu twórcy I Brygady. © 


sa i zochódzać do sedna sprawy awtor pi» 
szg: 


„Brygadjer Piłsudski był osobiscie bar 
a dzielnym, twardym wobec samego 
i surowym. 


siebie, bezpretensjonalnym 
Nosił mundur bez żadnych odznak, żył 
jak najprostszy żołnierz i był przez swoje 
wojsko lubiany i czczony, Nie można je 
-dnak przemilczać stron ujemnych. FPiłsud 
ski nie miał pojęcia o sztuce dowodze- 
nia, sądził jednak, że wszystko rozumie 
i to lepiej niż przełożeni i fachowcy, nie 
dbał o żadne rozkazy i tolerował najwię 
kszą niekarność. Nad technicznemi kos 
niecznościami służby polowej, rozpozna% 


niem, łącznością, ubezpieczaniem, składa 
niem raportów etc., przechodził do poe |. 
rządku z wielkopańską wyniosłością. Sku 

że kegjony 


 tkiem tego doszło do teśo, 
(do r. 1916 powstały trzy) stały się kło- 
potem, chociaż naogół legjoniści, gdy 
przyszło do spotkania z wrogiem, bili się 
bardzo dzielnie, | 
Jakie stosunki palowiiy w Legjonach 
w zakresie organizacji i dyscypliny niech 

wyjaśni kilka cyfr. W styczniu 1916 r. 


~ 


ta formacja bojowa, która nie potrzeba» 


wała troszczyć się o żadne obszary eta» 
powe, ani nic podobnego, miała stan ży 
wnościowy okrągło 10.500 głów, a stan 
bojowy niespełna 4,700 ludzi. A zatem 
znacznie więcej niż połowa formacji 
gdzieś sobie łazikowała (bumbelt-e), Kwa 
 termistrzowstwo 4eej armji musiało do 
Naczelnej Komendy pisać w  raporcież 
„Jeśli wojna potrwa ' jeszcze długo, Le- 
gjony będą się składać tylka z oficerów 
i podoficerów, „Przy stanie bojowym 4300 


"tod, które wewnątrz kraju szerzą spustoszee: 


zaborem, gdyż całkowicie niemal! miemieckiei 


duedowieństwo będzie przeciwko nam. Ale 
mimo wszystko gra nie jest stracona. trzeba 
ją tylko podjąć i umiejętnie prowadzić.  . 

I jeszcze jednego potrzeba, o czem nie, 
wspomina korespondent: zaniechania tych mej 
mia moralne i dezorganizują życie publiczne, | 
a na obczyźnie powodują jeszcze gorsze na-| 
stępstwa, bo rozbijają mniejszość polską, gdy: 
tymczasem zasadniczem wazunkiem jei istnie; 
nia i rozwoju jest-zwartość. i solidarny front: 
wobec bezwzgłędiiej i rozporządzającej wiele 
kiemi śwodkami akcji. germanizacyjnej. 


inde musiało ministerstwo wojny dostar. | 


czyć przeszło 27:000 karabinów.» Co cii 
ludzie robili: z karabinami, nigdy nie 20» 
zkało zbadanem*. 

Go do tego ‘ostatniego . zarzutu, trzeba za 


wważyć, że wydaje się on niesłasznym. Legio | 


ny liczyły więcej niż V0:500 głów, (choć może 


nie tyle; ile dzisiaj Zw. Legjonistów) nietylko. 
tym, 


moe wykazywał stan bojowy, .. trzeba 
było dawać karabiny, a wreszcie te 27.000 ka 


rabinów, to z pewnością. „dostawa nie Farra 


zowo, Karabiny sięśniszezą i;z pewnością 


kże niejeden żołniez: a, austejacki zażywał po A 
lub 3 karabiny aa 

Czytamy jw „Reichspost*” o stosun=" 
kach Piłsudski 


zwierzchnikach gdy z 
„Połeki Korpus Posiłkowy* 
| „Komendantem. korpusa mianowąny zo. 
stał jednak nie: ‘Pilsudski lecz cesarsko 
królewski żenerał: major Ruchalski natu! 
rąlnie Polak, 
dzielny Sócarał: 
„się sprawą . polską, 


nie wiedział, jak ao". 


- bie poradzić z Piłsudskim. . Zaprapono. - 
wał więc usunięcie go bo „odrzuca każ. ooo 
„dy autoryter. i nie- noera * się przed mai n p 


ruszenjem dyscypliny” A 
‘Autor artykulu pisze dalej o mianowaniu , 


| gen. Szeptyckiego, o politycznych ran 


społeczeństwa polskiego, a chątakteryzując: 
gjony, cytuje raport majora (Zagórskiego, 


„szefa sztabu Legjonów (przyczem wspomina o) 
 późniejszem zaginięciu gen. Zagórskiego). ża: 
górski donosił: 


„W pułkach 1, 4, 5i6iw pulku t 
łańskim l- «szym jest bunt... Zaden: roże 
kaz komendy Legjonów nie jest przyjmo. 

- wany, szeregowcy ignorują oficerów mia 
nowanych przez komendę Legjonów i na 


"wzór rosyjski sami sobie „wybierają ` "doe 


wódców, którzy iednak nie mają żądneji 

| władzy nad żołnierzami, 

się podoba“ 

Nieznany oficer austejącki który nadesłał 
do , „Reichspost” ten artykuł, starą się jeszcze 


adowodoić: że. armja austrjacka traktowała le- - 
| gionietów lepiej niż niemiecka. 


W końcu ubo. 


lewa że skutkiem politykowania z legjonów: 


nie wyrosło większe wojsko walczące natural 
nie po stronie toni) łą oe i 


NADZIEJA: ALKOHOLIKA - 

— Lekarz: — Dopiero dwa . tygodnie te 
mu żabroniłem wam pić alkohol, a. znowu 
przychodzicie z tem samem pytaniem. 

Pacjent: — Hm, myślałem panie. konsylja 
rzu, że od tego czasu medycyna zrob: a ja 
kieć. postępy, 


tego z arm ję zoljącka i o jego; 
egjonów stworzona 


Po kilka miesiącach ten, 
który serdecznie: zajął 


Gi robią co im * 


W romantycznem mieście Bons, gdzie 
nocną porą wąskiemi uliczkami błądzi duch 
Beethovena, a nad brzegami Renu przecha- 
dzają się przy księżycu studenci z „schatza- 
mi” -— rozegrała się tragedja, której epilog 
zaprząta umysły prawników i — lekarzy. 
Chodzi bowiem o ustalenie przyczyny nagłe- 
go zgonu niejakiej pani Mertens. która przez 
czas dłuższy była kochanką popularnego 
w Świecie lekarskim asystenta Richtera. 

Doktór Richter, „self-mddeman”, syn 
ubogich rolników, jest, pomimo młodego wie- 
ku, uważany za „asa“. Pracuje on w klinice 
w Bonn w charakterze asystenta, ale cieszy 
się większem zaufaniem pacjentów niż nieje- 
den siwobrody profesor. Otóż dr. Richter 
poznał na balu piękną panią Mertens. osobę 
uważaną przez kumoszki za „wietrznicę”, a 
przez wielbicieli kina — za typową „wamp“. 
Mąż pani Mertens, niezbyt czcigodny dżentel- 
man, odsiadywał właśnie karę za przemytnie- 
two, więc słomiana wdówka korzystała ze 
swobody. Była zresztą jednocześnie kocham- 
ką prokuratora, który ongiś skazał ją za to 
samo przestępstwo na parę lat więzienia. 

I prokurator i doktór starannie konspiro- 
wali romans z Mertensową ale w małych 
miasteczkach ściany mają oczy i uszy, Mąż 
Mertensowej po powrocie dowiedział się o 
wszystkiem i wytoczył żonie proces rozwode- 
wy, powołując ną Świadka doktora Richtera. 
Młody, ambitny mężczyzną, znalazł się w tru- 
dnej sytuacji. Albo będżie musiał wyznać 
prawde i skompromitować kobietę, albo po- 
pełni krzywoprzysięstwo. Tak, czy inaczej, 
popełni czyn niehonorowy. ©. | 
| Pani Mertens, widząc rozterkę przyjacie= 
„Ja, postanowiła wyzyskać jego niezdecydowa: 
nje i oznajmiła mu, że jeżeliby złożył obcią- 
('żające dla niej zeznanie, to ona oskarży go 
‘o wykonanie na jej osobie niedozwolonej ope- 
racji. 

Richter był między Ścyllą a Charybdą 
— aże w grę weszła i śmbicja lekarska, 
więc z dwóch niehenotowych czynów wybrał 
gorszy, lecz w skutkach mniej niebezpieczny, 
mianowicie — krzywoptzysięstwo, Przysiągł, 
że nigdy w życiu nie utrzymywał stosunków 
z panią Mertens. 

W bajkach złe czyny bywają karane do- 
rażnie — w życiu to się zdarza rzadziej. Tyma 
razem jednak Mertens został odrazu ukarany. 

Dyrektor kliniki oburzony postępowaniem 
asystenta wymówił mu posadę, Miody dok- 


tór musiał opuścić Bonn i przeniół się do in- 


nej nadreńskiej miejscowości, Bingen. Nie 
chciał już. jednak mieć nic wspólnego z pa- 
nią Mertens. Zaproponował jej odszkodowa” 
nie pod warunkiem, że usunie się z drogi je- 
go życia.  Odmówiła. Proponowana suma 
„wydała się jej za skromną. Rozpoczęły się 
pertraktacje, | F | 
Richter, którego klientela zwiększała się 
z dniem każdym, musiał zsangażómać asy- 
'stentkę. Dowiedziała się o tem pani Mertens 
i zażądała, żeby oddalił pomocnieę a na jej 
miejsce przyjąi ją, gdyż wskutek  skandalicz- 
‘nego procesu znalazłą się w fatalnem położe» 
niu i eierpi biedę. Doktór odmówił, Zdążył 
juź znienawidzieć kobietę, która nie wahała 
"się go szantażować i skłoniła go 
nienia niehonorowego czynu. Uparta kochane 
„ką zagroziła mu, że popełni samobójstwo, ałe 
'po półgodzinnym ataku histerycznym wyszła 
z kliniki napozór uspokojona. 
Od tego czasu zaczęła się kokainizować. 
Raz wezwała doktora Richterą pod pozorem, 
że chce mu dać pisemne potwierdzenie, iż 
zwalnia go od wszelkich zobowiązań, Dok- 
tór nie przeczuwając podstępu przyszedł. Pa. 
ni Mertens leżeła w łóżku — skarżyła się na 
ból głowy, podczas rozmowy wyszła do dru- 
giego pokoju — stamtąd na ulicę i- zaczęła 
krzyczeć, że ją otruto. , 
Sprowadzono pogotowie i przewieziono 


t 
Tez i 
riae e a 


idąc do pani Mertens miał przy 


Doktorzy po zba- 


panią Mertens do kliniki, 
daniu chorej i przepłukaniu jej zołądka stwier- 
dzili, że niema mowy o otruciu i że pani M. 
miała zwykły atak nerwowy. A że pacjentka 
zachowywała się w. dalszym ciągu niesfornie, 
więc ją przeniesiono na oddział merwowo 


chorych _ Zdążyła jednak niepostrzeżenie 
wsunąć jednemu z pielęgniarzy w rękę zaa- 
dresowaną do prokuratora kartkę następują” 
cej treści: — Drogi Otto! Richter mnie otri! 

Doktór naczelny w pawilonie potwierdził 


djagnozę kolegi: — pani Mertens ma atak 
histerii. Nic więcej. 

kwadrans później pami Mertens nie 
żyła.,- 


Sądowy lekarz doszedł do wniosku, że 
śmierć nastapiła wskutek otrucia.  Sledztwo 
wykazało, iż doktór Ricbter na kilką dni przed 
zgonem kochanki nabył w pewnej aptece du- 
żą dozę strofantiny, substancji leczniczej, któ- 
rej większa doza może zabić człowieka. Pod- 
czas przesłuchania doktór Richter zeznał, że 
bardzo często posługuje się tym środkiem, 
uważa go bowiem za niezawodne lekarstwo 
w wielu wypadkach. Przyznał się także, że 
sobie fla- 
szeczkę ze strofantiną i flaszeczka tą zniknę- 
la a doktór nie umie wyjaśnić, co się z nią 
stało. Może ją zgubił, może wypadła mu 
z neseseru, a może pani Mertens przywłasz- 
czyła ją sobie Wszakże w pewnej chwili 
chora wyszła do drugiego pokoju, sąsiadują: 
cym z przedpokojem, gdzie lezała walizka 
doktora. o AGE 

W toku śledztwa doktór Richter wzięty 
w krzyżowy ogień pytań zaczął się plątać 


gą R P 


Kto nie widzial mrówek, powinienby po 
jechać na wyspę Palao. Tam je zobaczy w 
swoich bucikAch, ubraniu na własnej skórze, 
w chlebie, cukrze, na kołdrze, (łóżek na Fa 
lao nie znają), w kuferku, walizce, we wnę- 
trzu każdego domu, którego rusztowanie dre 
wniane pożerają, powoli ale stale. Na wybrze 


żu posuwają się kolumnami całe legiony mró 


wek, staczająg ze sobą walne batalje, na wzór 


ludzi. 


Prócz mrówek, Palao ma jeszcze dwie 
atrakcje. deszcz i pająki. Prawie codziennie 
taa tam na ziemię cała chmura deszczu, — 

yspa leży prawie na równiku Nie ma jā- 
kichś określeń pór deszczowych, lecz deszcz 
tu pada przez cały rok Trzy dni w Falao 
bez dąszczu jest taką sensacją, jak wybuch 


"wojny w Europie. 


Pająki tej szczęśliwej wyspy są jej spe- 
cjalnością. Osiągają one wzrost poprostu fan- 
tastyczny. Pająk wielkości dłoni ludzkiej z no 
gami grubości palca jest tam zjawiskiem po: 


wszedniem, jak u nas mucha. A 


"W lesie, na polanach, w kinie, nä pal- 
mach kokosowych, na trzcinie cukrowej, ba: 
nanach, na wszystkich możliwych i niemożli: 
wych miejscach pajęczyna ciągnie się z połud 


mia na północ, ze wschodu na zachód. 
Prócz deszczu, mrówek i pająków, na 
Palao jest jeszcze 4.000 Europejczyków i 2500 
Japończyków, lubylców, zwanych Chomoro» 
sami, jest na wyspie zaledwie 60, Mieszkają 
oni na północnym cyplu wyspy w miejscowo 


ści Ngałtmel. Jest tam tylko sześć domków. 


Starzy Chomorosi opowiadają z dumą, że je- 


szcze przed kilkudziesięciu laty była tam pu 


szezä dziewicza, którą oni wykarczowali i po 
sadzili palmy kokosowe, Zarządca wyspy Ja= 
pończyk zamieszkuje w Corner. Jest on zara 
zem wójtem tej wsi. Poziom kultury wśród 
mieszkańców wyspy Pałao jest dość wysoki, 
Głównem zajęciem jest rybołówstwa. a -obok 


fp 0, WIĘ | WIA bO (w westie KARE 


w zeznaniach. Jego dziwaczne zachowanię 
utrwaliło podejrzenia. Sad przysięgłych uznał 
go za winnego, lecz zamieniono mu. 
śmierci na dożywotnie więzienie, gdyż pod: 
niosły się liczne głosy sprzeciwu. | 

Kontr-ekspertyza dr. Kurta Apela, siye 
nego profesore z Bonn, obaliła orzeczenie ekgo 
pertów sądowych, które w pierwszym rzędzie 
wpłynęło na decyzję sędziów. Dr. ! 
wiódł, że chociaż śmierć nastąpiła wskutek 
otrucia, to jednak dawką  strofantiny nabyta 
przez Richtera była za mała, by móc spowe- 
dować śmierć. e 


Obrońca Richtera z kolei przedłożył pre 


kuratorowi sensacyjny raporte Okazuje śię, 
że lekarze, którzy ratowali panią Mertens 
zrobili jej zastrzyki kardjasolu, Doza mogła 
być normalna, ale orgąnizm chorej, wycień- 
czony madużywaniem narkotyków, mógł nie 
zniesć i najwniejszej dozy tego silnego 
środka. | 

Sprawa o tyle się komplikuje, że zjawił 
się nowy świadek, który twierdzi, że pani 


Mertens oddawna nosilą się z myślą popełe. 


nienia samobójstwa w ten sposób, by podej- 
rzenie o otrucie padło na doktora Richtera. 
Mertensowa pilnie studjowała przebieg pes 
wnego procesu wytoczunemu takiemu, Bogu 
ducha winaemu, truc cielowi Nie opuściła 
ani jednego posiedzenia, Bilet wejścia do są: 
du otrzymała od swego przyjąciela — proku. 
ratora. W toku rozprawy rozwinęła się długa 
dyskusja o działaniu rożmaitych truciza = 
miała więc pani Mertens doskonałą sposobność 
opracowanią machjawelicznego planu. TN) 

Zarządzono tedy rewizję procesu Rich- 
tera, Bedzie to obok procesu Gorgonowej 
druga kryminalna krzyżówka, której rozwią" 
zać nie umieją aajtęższe głowy, 

A tak mało trzeba,. tylko, żeby pami 
Mertens ukazała się na sali sądowej i opo- 
wiedziała — jak to było. AE 22 
© Powinni się tem zająć ruchliwi spirytyści. 


niego zbieranie muszli. Sezon muszli trwa od 
maja do połowy czerwcą. Jest ich wtedy naj“ 
więcej. Zdolny nurek potrafi wydobyć z głe- 
bin oceanu od 3000 do 4000 sztuk. pięknych 
muszelek przez cały okres pięciu tygodni. : 
Japończycy płacą za muszelkę od 5 do 
5 i pół, najwyżej 6 senów. "rzeciętnie więe 
poławiacz muszli zarabia około 208 senów, co 
mu pozwala żyć przez 11 miesięcy bez tro- 
ski, w dolce farniente. jj ty adi 
Głównem pożywieniem mieszkańcow Pa 
lao jest tara, która przypomina nasz ziemniak 
Ma ona smak nieco słodkawy. 


ną wyspą maleńkiego archipelagu tejże naz- 
wy. 
kają wyłącznie władze japońskie i ludność ja 
pońska. Na wszystkich wysepkach leżących 
od niej na północny zachód mieszkają jedy” 
nie tubylcy. Na głównej wyspie jest 25 wsi. 
Wysepki w większości są bardzo górzyste, a 
drogi i ścieżki na mich bardzo złe. Tylko na 
niektórych drogach ukazuje się od czasu do 
czasu rower, ! ROEE 
Palao przed wojna było w posiadaBiu 
niemieckiem Pozostali tu już tylko miemieccy 
misjonarze, którzy jednak wkrótce opuszczą 
te wyspy. Wąs | Sea T 


"TO SZTUKA. 

Szewc do ciiłopca: 

= Weż dzban i przynieś piwo. 

— A gdzie pieniądze? = | 

Szewc: — Za pieniądze nie sztuka do" 
stać piwa; przynieś bez pieniędzy. 

Chłopak idzie, 
dzban móajstrowi i mówi: 

— Niech pan pije. 

— Jakże będę pić z próżnego dzbana? 

— Proszę pana majstra. z pełnego dzba* 


na pić nie sztuka, ale z próżnego sztuka, 


Apel do 
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Jada się j4 
rano, w południe i wieczorem. Drugą podsta. 
wą pożywienia jest tapioka, Palao jest głów”. 


Na Coror, wyspie gubernatorskiej, miesz 
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wraca za chwilę, daje 


KALENDARZYK 


Zacharjasza 
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Zjednoczonych Zakładów Schelblera 
| Grohmana 


(a) W dniu wczorajszym wszystkie od- 
działy Zjednoczonych Zakładów Ścheiblera i 
Grehmana zostały normalnie uruchomione. 

Robotniey po porozumieniu osiągniętym 
w pertraktacjach z dyrekcją, przystąpili do 
normalnej pracy. 


aresztowanego 


(a) Wczorajszej nocy w Rabjanicach mia" 


do miejsce zuchwałe wystąpienie awąnturnie 
ków. | 
-= Mianowicie około północy posterunkowy 
_ Grabarczyk zatrzymał jakiegoś osobnika i pro 
wadził go | komisarjatu dla wylegitymo* 
wania. | | | 
o W pewnym momencie Grabarczyka ob- 
skoczyła 4-ch zbirów, przyjaciół zatrzymane- 
go, którzy rzucili się na posteruńkowego, za- 
mierzając go rozbroić i odbic zatrzymanego, 
Grabarczyk rar ny w rękę, w obronie własnej 
wydobył rewolwer i oddał kilka strzałów na 
postrach w stronę napastników jednak strzały 
chybiły, | Pa Saar, a. 
> W czas'e pościgu zatrzymano jednego z 
napastników, którym okazał się Antoni Cie» 
chański, | 
Pozostałych poszukuje policja, 


| (a) W bramie domu przy ulicy Targo- 
wej 33 w czasie bójki odniósł rany tłuczone 
głowy i rak, 30-letni Bronisław Michalak, 
(Brzeska 27). Rannego opatrzył lekarz pogo- 
towia. Roi | | | 
= Na Zielonym Rynku w czasie bójki z 
konkurentami. poturbowany został 42-letni 
handlarz Mordka Krygier (Zawadzka 17). Ran 
negó po nałożeniu opatrunku pogotowie prze 
wiozło do domu, aś 

Przy zbiegu ulic Piotrkowskiej i Prze- 

jazd wynikła bójka między pijakami w cza- 
sie której. pobity został tępęm narzędziem 
53-letni August Ulbrych (Dobxra 5) 
Na przechodzącego ulicą Nowo-Sikawską 
44-letniego Stanisława Szczepaniaka (Nowo- 
Łagiewnicka 12) napadło kilku pijanych oso- 
bników i zadało mu szereg ran tłuczonych, 


Rannego przewiozło pogotowie do domu. 


Przy braku apetytu, zepsutym żołądku 
upośledzonem trawieniu, obstrukcji, zaburze- 
niach przemiany materji, pokrzywce i swę- 
dzeniu, naturalna woda gorzka „Franciszka- 
Jdzefa" usuwa z organizmu substancje gnilne 
zełruwające organłzm, Źądać w aptekach. _ 


a 


"wisko masowych 


(s) Zgodnie z maszą zapowiedzią w 
dniu wczorajszym o godzinie 11.30 w lnspe- 
ktoracie Pracy odbyła się konferencja w spra 
wie zlikwidowania zatargu w Widzewskiej 
Mianut, | : 

Konferencja obyła się pod przewodnie 
twem Insp. Wojtkiewicza. Dyrekcja wysuneła 
propozycję uruchomienia niezwlocznie zakłą 

ów, przy zastosowaniu zniżki płac o 15 proc 
waj przędzalni egipskiej, amerykańskiej i skrę 


ls 


=- (a) Na dzień 16 maja rb, PPS zap owie- 
działa strajk powszechny jednodniowy, który 
postanowili wykorzystać komuniści. 
Przy zbiegu ulic Cegielnianej i Piotrkow 
skiej policja rozproszyła pochód liczący w su 


mie 50 ludzi. 

Zatrzymano chorążego w osobie Chaima 
Goldhajnca. | | 

egoż dnia na ul. Wólczańskiej 253 za- 

trzymane dwóch osobników rozdających ode- 
zwy komunistyczne. | 

Byli to 21-letni Franciszek Czapski i Wła 
dysław Szczepaniak. 

Wresżcie na przewodach tramwajowych 


przy ul. Rokicińskieji Wodnym Rynku zdjęte 


p PRIME 
yne CARET 


(a) Ostatnio notowane jest niezwykle zja 
kradzieży, dokonywanych 
przez mieszkańców wsi z pociągów towaro- 
wych. 


ostatnich kilku tygodni stale dokonywano ra- 
bunku, oraz innych towarów z pociągów. 

-Zarządzone obserwacje doprowadziły do 
częściowej likwidacji szajki złodziejskiej, jaka 
operowała tam. 3 

„Nocy wczorajszej. na torze kolejowym w 
pobliżu wsi Kozuby, pow. Łaskiego drużyna 
kolejowa zauważyła $rupę mężczyzn składa» 
jącą się z kilkunastu osób. Le ŻA mł l 

rupa ta, korzystając z tego, że pociąg 

zwolnił nieco biegu, wskoczyła na wagony i 
zrzuciła pokaźną ilość węgla 

Pociąg wstrzymano, wobec czego rabu- 
sie rozbiegli się i korzystając z ciemności no“ 


(a) W dniu 3 września r.b. izybył do. 


krewnych swych zamieszkałych przy ulicy 
Wesołej 3 (Chojny) szeregowiec 4 komp. 27 
p. p. stancjonowanego w Częstochowie, 22- 
letni Henryk Bednarek, > 


„ Bednarek otrzymał urlop, który postano- 
wił spędzić u rodziny. a BĘ | 

,  Wezorajszej mocy Bednarek zabawiał 
się u krewnych swych zamieszkałych we wsi 
Korczaki, położonej tuż przy Chojnach. | 


Około godz. 2-ej po północy, gdy Bedna 
rek znajdował się w stanie mocno podchmie. 
lonym i wyszedł na podwórze by się ochło» 
dzić, dwaj jacyś osobnicy bliżej mu nieznani 
podeszli doń i postępem wyciągnęli go w po- 
le, gdzie rozbroili i zabrali: bagnet, którym 
mu zadali kilka ran kłutych w klatkę piersio» 
wą i głowę, | RAE 

= Ranny padł w kałuży krwi na ziemię 
napastnicy zaś zbiegli zabierając z sobą zra- 
wany żołnierzowi bagnet, 


_ Łaalarmowani „Qdgłosem walki i kszyka» 


terenie powiatu Łaskiego w ciągu 
- s8zukiwania. 


Robotnicy domagali się ujawnienia stano 
wiska co do pozostałych oddziałów, a nastę- 
pnie oświadczyli, że ostateczne stanowisko 
robotników zakomunikowane zostanie Inspe- 
ktorowi Pracy, gny delegaci postanowili zwo 
łać na godzinę 4-ta specjalne zebranie, na 
którem złożone zostaną sprawozdania z odby 
tej konferencji i zakomunikowane stanowiske 
dyrekcji, | 


setandar komunistyczny. | 8 
Jako podejrzanego zatrzymano Judę Pa" 
canowskiegoa | i 
Wczoraj cała czwórka zasiadła na ławie 
oskarżonych w Sądzie Okręgowym w Łodzi. 
Nie przyznali się do winy. aa 
ąd po przeprowadzeniu rozprawy wy- 


dał wyrok mocą którego Chaim Goldhajne i 


rauciszęk Czapski skazani zostali każdy na 
| rok i 6 mies. więzienia oraz pozbawienia 
praw honorowych i obywatelskich ma przeciąg 
5 let. i n 
Pozostali dwaj t, je Szczepaniak i Pacas 
nowski zostali uniewinnieni k 


caych zdołali ujść. | 
Na miejscu zebrano 19 korey węgla, któ 
ry rabusie zrzucili już z wagonow. 
Powiadomiona o xzuchwałym występie 
rabusiów, policja wdrożyła niezwłocznie pe- 
Zatrzymano Edwarda i Jana braci Beg 
marków oraz Bolesława SŚmusa i Władysława: 
Lewandowskiego, zam. we wsi Kipuły, pow.. 
Łaskiego. Ra ARA: A | 
(W czasie rewizji w zagrodach wyżej wy 
mienionych znaleziono nagromadzone znaczne 
zapasy węgla, pochodzącego z kradzieży, rów 
nież inne towary, skradzione z pociągów. 
„Aresztowanych osadzono w więzieniu da 


dyspozycji władz sądowych, © 


Za dalszymi członkami występnej szajki 
rabusiów, obecnie prowadzone jest energiczne 
poszukiwanie, 


mi ifhi biesiadnicy nadbiegli na miejsce krwa 
wej rozprawy i znaleźli rannego Bednarka. 


Niezwłocznie powiadomione policję oraz 
pogotowie wojskowe, Rannego Bednarką po 
nałożeniu opatrunku pogotowie przewiozło w. 
stanie ciężkim do szpitala wojskowego przy 
ulicy Zeromskiego: 


Równocześnie policja wdrożyła enersicz 
ne poszukiwania w toku którego ujęto 34-le- 
tniego Józefa Nowackiego, zamieszkałego 
przy ulicy Kolumny 6 i 19-letniego Mieczysła 
wa Czecha, zamieszkałeóo przy ulicy Jagiw- 
lońskiej 8. ] 


Obu zatrzymanych przetransportowana 
do więzienia gdzie zostali osadzeni do dysno. 
zycji władz sądowo śledczych. Nie przyznają: 
się oni do winy, jednak istnieją wszelkie po.) 
szlaki, iz osi to właśnie byli sprawcami na 
paści, która miała podłoże zemsty na tle po= 
rachunków osobistych, 


w yk pO O, 


a) Onegdaj w godzinach porannych 
posterunkowy P.P. Kusiński Wacław pełnią 
cy słuzbę konwojową na pociągu towarowym 
Nr 5076 na odcinku między stacją Kamieśsk 
przy fabryce Wojciechów w powiecie Piotr" 
kowskina zauważył dwuch jakichś osobników 
którzy wskoczyłi na wagon i poczęli zrzucać 


węgial 


a) Ulica Abramowskiego była widow 
nią większej awantury spowodowanej tym ra 
zem przez niefortunnego sekwestratora który 
mimo okazywanych mu kwitów z zapłacenia 
podatku zabrał na składnicę meble rzężnika 
Walentego Wasiaka ząamieszkąłego przy ul. 
Abramowskiego 34 | 

Oto 12 Urząd Skarbowy podatków i 
opłst skarbowych w Łodzi wydelegował do 
wspomnianego rzężnika sekwestratota Hofma 
pa któremu polecił ściągnąć zaległy podatek 
dochodowy za rok 1930 należny dla 12 urzę 
du skarbowego w Łodzi w wysokości 684 
złote 

Sekwestrator Hofman wkroczył do 
mieszkania Wasiąka w towarzystwie funkcjo 

'narjusza policji żądając natychmiastowego 
uregulowanie należności w przeciwnym bo- 
wiem razie meble wartości 450 zł zabrane 
zostaną ną składaicę | 

= W tym czasie Wasiaka w domu nie bye 
ło natomiast zrozpaczona żona Wasiąka bła 
gela sskwestratora o wstrzymanie czynności 


(Wyciąć i zachować.) 


N — Nie mam pojęcia, — odrzekł, — No, 
` ale zapomnijmy na chwilę o Michale a wróć 
„my do Rozelli. Tamtego zdjęcia z wieży nie 
„da się naprawić, Mąm zamiar wyciąć obraz 
nocny i odtąd już będziemy pracowali u sie- 
bie na miejscu. 2 : | 

= A praca teraz była duża, jak na wytwór 
nię Knebworthą: zastosował okazalszą wysta 
wę i uruchomił większe tłumy statystów niż 
kiedykolwiek, od chwili przybycia do Anglii. 
Nie lekki dzień miała Adela, była więc bar- 
dzo znużona, wracając wieczorom do do- 
mu. 


_lazła się na chodniku, 
| — Nie było go dotąd, — odrzekła. 
— Proszę lepiej zobaczyć się w tej sprawie 
„ z panem Knebworthem. Pan Brixan mieszka 
-u niego, | | | 
© = — Nie wiem, czy co?! Mam różne wia- 
' domości o nim, nie bój się pąnnał | 
CUPEN | takim razie powinien'pąn wiedzieć 
-że on teraz w Londynie, | 
616 1 — Niema go tam! — odpąlił rezolutnie, 
— Jakby był w Londynie, to łaziłbyra tu po 
próżnicy? Tak, czy nie? Wyjechał wczosaj 
- wieczorem, Będę tak stał, aż go spotkam 


„aa. 


. Przechodząc przez skwer, musiała pred 


© ko uskoczyć na stronę, tak nagle najechało 
"na nią auto Mendozy. Stella umiala być cza 
sami zwarjowana, więc motto, tuimieszczone 
na maskocie jej radjatora—„Uskocz lub Gig“ 
— tym razem było ną miejscuj 

Spieszyła bardzo i zaklęła, skręcając sa 
mochodam dla wyminięcia Adeli, Jstózą,pozna 


„æ Sir Grzegorz był w dobsem us 


Ntrzelani n 


1 — A niema tam jeszcze pana Brixana,. 
panienko? — zagacinął ją obdartus, “akoro zna. 
. po przyjacielsku, uśmiał się z ostrożności, 


~, oddziały 
żenie wywarło. 


Posterunkowy Kusiński oddał w kierun 
ku rabusiów kilka strzałów Złodzieje spło 
szeni zbiegli 

Strzały nie raniły nikogo Powiadomio 
ne o zuchwałym występie rabusiów miejsco 
we włądze policyjne przeprowadziły poszuki 
wania i aresztowały kilku podejrzanych osob 


mików 


albowiem mąż jej posiada odnośne kwity 4 
dowody że podatek wspomniany zosiął opła 
cony a na dowód tego przedłożyła zaświąd 
czenie wydane przez 12 Urząd Skarbowy za 
I. 2597 32 z dnia 22 cżerwca r b. w którym 
to wspomniany urząd stwierdza iż Walenty 
Wasiak nie zalega w opłacie podatków 
skarbowych w tamtejszym Urzędzie 
Wyjasnienia sekwestratorowi Hofmanowi 
nie wystarczyły wobec czego Wasiakowa 
zaproponowała sekwestratorowi oddanie mu 
kwitów ua 1200 zł upoważniających do pod- 
jęcia tej sumy z banku Spółdzielni Rzeźni 
czej 


Lecz i to Hofman nie wziął pod uwagę 
a jednym jego celem było zabranie mebli na 
składnicę KL, | | 

W tym celu wezwał on natychmiast 
wóz a następnie po rozbiciu mebji usiłował 
je ząładować W czasie dokonywania tych 
czynności zebrał się na ulicy Abramowskiego 
większy iłum w liczbie około 1000 osób któ 


"ry przybrał wrogą postawę wobec niefortun 


musiała wyzyskać to, zanim nie zmieni się je 
go nastrój, | 
ŻZatrzymała się przed bramą Griff To- 
wers, otworzyła drzwiczki i wyskoczyła. ` 
— Jeżeli nie wyjdę za dwie godziny, — 
rzuciła szołerowi, — proszę jechac do Chiche 
ster i sprowadzić policję. 


ROZDZIAŁ XXXII 
Sir Grzegorz „urządza się 


Stella zostawiła zawiadomienie o takiej 
samej treści i na stole w mieszkaniu, Gdyby 
o pierwszej godzinie nie było jej w domu 
zpowrotem, policja miała przeczytać iist, znaj 
dujucy się nad kominkiem. 

Rozmowa, do której szykawała się, mią 
ła dla miej doniosłe, stanowiące o jej życiu 
znaczenie. Wyprawę swą do Grzegorzo Penńa 
odkłądała z rozmysłem, licząc na to, że może 
będzie sziachetniejszy w sposobie pojmowania 
swoich obowiązków, aczkolwiek na to, żeby 
uległ zmianie jego pogląd na sprawy pienięż- 


ne, miała bardzo małą nadzieję. 


3 d oto, jakby cudem, — zmiękł ` rzeczy- 
wiście i mówił do niej przez telefon prawie 


jakie zastosowała, wybierając się tutaj; w re- 
zultacie wszystkiego tego Stella przemogła 
swój strach. 
Przyjął ją nie w bibljotece, ale w pokoju 
tuż nad nią, Była to wielka sala, zajmująca 
przestrzeń, równą bibljotece i obok przyleg- 
łemu do niej na dole salónikowi, Rzucała się 
tu w.aczy zasadniczą różnica umeblowania, 


Stella już była raz kiedyś w tej „ozdobnej 


hali*, jak six Grzegorz nazywał ten pokój... 


Rózmiary jego i panujący tu mrok żle na ni 
ały, najbardziej jednak ujemne wra 


ujemne, wrążenie wywarło na nią przedstawie 
mie, jakie przygotował na jej przyjęcie. 
romna ta hala, wysłaną | 
stym kobiercem. Całej pustej jego przestrzeni 
nie urozmaąicał ani jeden mebel, dopiero pod 
ścianami widać było otomany, Że ścian zwie 
szały się wschodnie makaty. Po obu s A 


bali biegły ku górze filary. 


mna nią przędstąwienie jakie 


była puszy- szkodzi, — począł pić jeszcze więcej. 


wizje, niezrównane sceny, 
"dziedziny zawrotnych marzeń i snów, 


nego sekwestratora | 
Dzięki przytomności policji mie doszło 
do większych awantur i Hofman załadował 
meble na wóz | 
" . Po dokonamiu tych czynności sekwestra 
tor nie zamierzał wydać żadnego pokwitową 
nia z zasekwestrowania mebli a. dopiero pad 
presją asystującego policjanta wręczył Wasiąe 
kowej protokół z zabrania mebli | 
| W czasie przewożenia ulicą Abramow 
skiego mebli zajętych u Wasiąka tłum usilo 
wał pobić sekwestratora ponownie jak rów 
nież i przewożącego furmana | tym razem 
policja ochroniła sekwestratora 
Poszkodowany Wasiak natychmiast zwró 
cil się ze skargą do lzby Skarbowe) w Łodzi 
gdzie po zapoznaniu się z całokształtem apra 
wy wydane zostały zarzidzenia dotyczące 


niefortunnego wystąpienia sekwestratora 
mana 


LERT ARN 
A onno 


W HOTELU: | 

— le razy trzeba tu dzwonić ną poko- 
jówkę? 

— Rozmaicie, Wczoraj dzwoniłem sie 

demnaście razy, dziś tylko sześć razy, 

NA WŁASNYCH NOGACH. 


— Cóż hrabia ? | 
— Utanął wreszcie ną własnych nogach. 


— Jakto? 
— Żlicytowali mu powóz. 
SZCZĘŚLIWY 
— Wczoraj po koncercię wszyscy skła 
dali życzenia dziadkowi śpiewaczki = * 


— Dlaczego dziadkowi? ` 
— Bo jest głuchy jak pień: 


Z trzech mocno zakwełionych latarni 
spływało na nią przymglone oświetlenie, roz 
pościerając się jakąś żółtą poświatą na ko” 
biercu. Nie nadawało to jednak całemu temu 
ogromnemu pokojowi wygladu przyiulnoś 


Podkurczywszy pod siebig nogi, Rennes 
siedział na atfasowej otamanie, wodząz oczy” 
ma za gibkiemi, wężowemi ruchami egzotycz 
nei tancerki, W zacieniunym kącie sèli przy 
śrywało jei na wschodnich garniturzch ao 
taktu trzech poważnie nastrojonych 4*::j0w* 
ców. Grzegorz miał na sobie szkarłalez pyja 
mę, a szklisty jego wzrok i wyraz twarzy” 
tłumaczyły Stelli wyraźnie wszystko, czego 
chciałby wiedzieć o swoim tak zwanym, przy 
jacielu, O 


Czegoż bo można było wymagać od sir 


Grzegorza Penna, skoro był zawsze w swem 
-życiu wyłącznie tylko niewolnikiem swych 


żądz? Urodzony w dostatku, nie zńsł co to 
odmowa sobie jąkiejś zachcianki. Bogactwa 


przybywało mu ciągle, grosz rósł za groszem 


rozradzając się z biologiczną szybkością ko” | 
mórek. | © RENO Z CZE 
©. Przesycony normalnemi rozkoszami, JA” 


"kich. mógł mau nastręczyć jęgo. stan posiądania 
począł upatrywać najwiekszą przyjemność w 


zdobywaniu tego co zakazane, Najazcy WY 


o słanników na dżunglę drugiej jego ojczyzny 


dostarczały mu od czasu do czasu materji 
nych i ludzkich łupów, którę traciły dlań swo 
ją wartoćś z-chwilą, gdy już miał je pod re 


Stella, której uśmiechąła się wizja zosta 
nia panią na Griff Towers, w miarę corat 
większej. uległości z jej strony, stawała się dla 
niego'coraz mniej powabną, wkońcu czar J6) 
prysł tak doszczętnie, że nie. przestawiala i 
dlań większej wartości od stołu, przy którym 
siady wał. | | EEE 
= “Lekarz ostrzegł go, że picie bardzo mu 
W opa : 
rach trunków myśl jego - nawiedzały. piękne 
przenosząc go W 


d. ©, m 


ERAD" 6 września 1932 roku, WE 


zy HR 


PAC ‘ZAWA, 5 wrana DAD 
| , Waluty: Dolar St Zjednoczonych 8,88 
| Dewizy: ; are -4133.90 


TEATRY: 
fEATR MIEJSK 1— Miljon pleg 
TEATR LETNI: — Miesiąc aresztu 
GONG — Gwadtul żony wracają 


Praga 
„Szwajcagja 
i łochy | 8320) 
s Czerwonieć | 4,49 


412,40 Urzędowy kom, PIM, ` 
1018,45 Muzyka z płyt 
r € |13,35 Muzyka gramofon 
4.58 „„ Obroty” dewirami małe — tendenćfa | 15.00 Komunikat gosp, 
.| niejednolita. lar w obrotach pozagiełdo- | 15,30 Chwilka lotnicze 
: || Te Ry $ asyn „80,75 a | == Rubel zło l 15,40 Słuchowisko s dia ENEG l 
| | 1605 Muzyka lekką a | 
| 16,40 „O wszystkiem potrochy* 
[17,00 Koncert popularny 
| 18,00 Odczyt że Lwowa 
118,20 * Muzyka religijna . 
| 19,15 Rozmaitości 
| 19,35 Pras. Dz, Radjowy 
11955 Program na dz, nast 
20.00 Muzyka lekka 
121.50 Dodatek do Pr. Dz. R. 
122,00 Muzyka taneczną 
122,40 Wiadomości sportowe 
| 22,50 Muzyka taneczna z Warszawy 


CASINO — Żona na jedną noc 

- CAPITOL: -- Godzina z toba 

- PAN — Flit pięknej pani 

- CORSO: Jej chłopczyk 

: CZARY — Faworyta Mąharadży 


GRAND-KINO — Los dżentelmena 


4 proc. poż. inwestycyjna serjowa 103,90 
"4 proce, poź. inwestacyjną 9850 
{| 5 proc. poż. Soovi 37.50 
LUNA = Nasze niewinne narzeczone | 6 proc. poż. dolarowa 55.00 
A ay : | 8 proc, L,£, Banku Gosp. Krajow. 94,00 
LUDCWY Romans królowej piękności | 10 proc. poź. kosejowa 100.25 (w proc.) 


BAJKA — Spóźniony Romans | | 5 proc. poż. kolejowa konwersacyjna 37,00 

- OŚWIATOWY — Dla dorosłych: Za cenę | 8 proc. oblig. Banku Gosp. Krajow, 94,00 

- wolności — dla młodzieży: | 7 proc, oblige Banku Gosp. Krajow. 83,25 

- PALACE — Zbrodnia | 8 proc. o ię aka CE n Ee | 
MIMOZA — X 27 | 7 proc. L, Z, Banku Gosp, Kraj, 83, 
RAKIETA: — Oskarżona 


| 8 proc, Le Z, Banku Gosp. Kraj. 94,00 (wpr.) | 
PRZEDWIOSNIE— Romanse cygańskie 


| 8 proc, L, Z. Banku Rolnego 94,00 
RESURSA — Bomby na Monte Carlo 


RÓDŁA 
T: WIELKI WYBOR 

» Wikiw | Materaców 
dziecinnych | sprążynowych „PAIEKT" 


Łdżek | Wyiymacnk 


| metałowych . amerykańskich. 


| | Łódź, wiotrkowska 73, telefon 158-61, 
pożyczek pastwowych tendencja | w podwórzu. 


lago ZR 


| 7 proc. La Z, Banku Rolnego 83,25 

| 6 proc, L. Z. m. Warszawy 49,75 

| 8 proc, „I. Z, m, Warszawy 359,75. 

| 8 proc. L. Z. m. Łodzi 57,50 

| 10 proc. m Radomia 54.00 | 

| 8 proc. L, Z. Kiele 53,00 

| 8 proc. m Piotrkowa 54,00 

|4a/e proc, L-Z, ziemskie 39,00 

| cje: 
Bank Polski  . - 98,00 
Lilipop | 15,00 
Starachowice : 10,50. 

Dla 


- SPLENDID:— Arena namiętności 
"ĄDRIA — Marynarz wbrew woli 
METRO— „2 


| Dyrekcie kin są proszone aby- we 'własbym ; 
_dmteresie zawi *damiały zawczasu redakcje o | 
| mianie programu. 


Kierownik Szkoły = = 
Rysunku i Malarstwa" "©  . ..... 
RD smsa -ARTYSTA - MALARZ 


ME | powrócił 
| i przyjmuje żapisy codz. „== | ZAKON, 
j ulica Kiilńskiego Nr. [41 | == | i 


ER 


MŁODY muzyk “dzielaj PENSJONAT  / — 
lekcji na pianinie metodą | 


własną od | zloga Gie |  US$TRON* 
owna 40 mieszkania 15 | 95% 5 a R N w) 


FRACOSKIEGO udziela W PORONINIE 
długoletnia nauczycielka pod . akopanem 
szkół średnich w komple» Tatrzańska 81. | 
-tach i pojedyńczo Tamże | czynny cały rok, poleca po | 
„francuskie przedszkole Na: | cenaeh przystepnych poko- 
wrot 38 m. 3 = je wraz z całodzienńem u=- | 
POTRZEBNA panna do|  trzymaniem i usługą. 

podawanią obiadów Mlecz. SRP 
„Nadówieżanka” Przejazd | AMRA obie Ba ża 


- Kaimiery Zielonko 
_ AL Kościuszki 37, X: 
polecą: pończochy iscwebe 
_me, fildecos skarpetki me-l; 
Sri (mórzochy dziecinne || 
reformy, rekawiczki wełlnia | | 
ne swetry i póńczochy- Ce || 
na bardzo przystępna o=; 
Taz przyjmuje pończochy 
„do reperacji, | 
CAES ARESE 
DZIEWCZYNA do dzieci 
i pomocy w gospodarstwie 
potrzebna Wólczańska 137 
sk TR 


i w Łodzi, ul. Pr. Narutowicza 9598, tel. 115-30 


3 Zapisy kandydatów do. klas wstępnych począwszy od A. i wyżsżych Beż: 
| | |. kancelarja gimnazjum. codziennie od godziny aj do godzay 13. przyjmuje 


(-) K. Wiśniewski 


RZGOWSKA Nr, 2 

Teleton_Nr._143-08 
WARUNSAĆ 

ych eraz wyrehów tapiee | 


gwarantowane po I 


i cenach konkuren- 
/ Pamiętaj- 


| "a cyjnych kupicie a 


A 


więlki wybór łózek metalow 


tylko we fir mie NA  AAJDO 
e C DLS UWAGA Ne składzie 


SEANA ETRE 


e T N e 


NA AOR WYS ZATO PAY APP) a 


Mieszanka ćloledy wyborow] naiwiękezych 
krajowych a jów WEDEL-FUCHS. RDELL Ip. 


Oraz wszelkiego Aae ein. herbatniki, au 
druty itp. po cenach reklamowych > Ema 


UWAGA: Wyborowa „Mieszank 
ki — mans) świ sblazoł, 


Egzaminy do klas wstępnych i wyższych s0zpoczynają się dnia 1 września 
Do klasy wstępnej A przyjmuje się dzieci nieumiejące czytać. 
Kancelarja czynna codziennie od 9-ej do 14-ejo 


Kupuje, sprzedaje i przyjmuje w ko- | 
, mis oraz Ocenia: = | 
Antyki, meble, dywany, obrazy, żyrandole, kronzy, R 
kryształy, starą biżuterję, brylanty, złoto, areo | E 


koronki, makaty, oraz przyjmuje do odnąwiania || 
i reperacji, meble antyczne, perskie dywany i tp, R 


Ucząca sie Młodzieży "zsz 


miętać, że powodzenie w | 


óó 


A Na taniei nabyć gm i wW każdej zeszytów, ołówków, stałó- | Z poważaniem aa a 
ż mona =” w ilości wek i innych materjałów | Stanistaw i Helena Baliccy, || 
z szkolnych, które  możecie| 
S Ó f ce $ Z @ CÓW nabyć w znanej firmie = 
p y 


| pierwsza w Łodzi Prywatna Szkoła Pracy 7-4. Koedukacyjma Szkoła Powszechna 
orąz Gimnazjum Męskie Pu nistyczne A. 


Kazimierza aaa 
go ul. Św. AndrzejaNr. 3 

polecam książeczki do na- 
bożeństwa, pocztówki histo 
ryczne, geografczne i innej| 
pomoce szkolne. l 


PIOTRKOWSKA 79, ':—: AL KOŚCIUSZKI 22 
Telefon 158-88 
pecjalność. detaliczna sprzedźż zełówak trwłych na wode 


RUTYNOWANY FREES | ZAWADZKA | kn aa. ligieto GG ds) | 
ciel przyspasabia grupami || tel. 237-27 
| Przy gimnazjum przedszkole — pod kierownictwem 


i pojedyńczo do egzami: || 
nów gimnazjalnych i dlajj. d-rowej Marji Langerowej. 


eksternów w zakresie ma-|| Czesne od £0 żłotych miesięcznie 


_Dr. Feliks BA CH 
SKUST EW I CZ i ękarzeDentyści| 


ANDRZEJA 11 


Telefon 137-43 ,  |Odstąpie 3. pokojowy Iokal turalnym. Kurs klasy 41} Nauka się Poz JOCEela — że trwają | 
„Gboroby: skórne wenerycz-|Z wyśodami i wyrobioną | miesiące, 6-go Sierpnia 14, | === " = = — 
ne i moczopłciowe  |Tentowną praktyką w cen- parter, prawa oficyna, II) 
godz, przyjęć: 9,30—1! rano |trum Łodzi Wiadomość Al| wejście z podwórza. 
— 7.30 po poł. Kościuszki 4l, — dozorca| meme 
wskaże 


Dr, WDOWA ù po lelemi po- 
wiatowym przyjmie na stan 
cję uczennice lub uczniów | 
Pabjanice ul, Szkolna 5 m 


powrócił  |6 od godz. 12-ej do dej 


po południu. 


| AR I E Le I INNE NA SKŁADZIE 


ARIEL I MO TO<ACOCHE PRZEDSTAWICIELSTWO: 
ŁODŹ, UL. ale 158, TELEFON 180- 56. 


BM Me NDBRO 


Choroby wewnętrzne i ner 
WOWE 
ui ANDRZEJA Nr. 8 
godz. przyjąć 9—10 rano i 37/—7 pp. 


Mfie>Z<Um-Z 


Tanio. 
- do sprzedania 


Parcele letniskowe 


a lasem, miejscowość sucha 
zbkówa, w majątku Wola 
Grzymkowa 3 kim. szosą 
od tramwaju Aleksandrow- 
śkiego, mórg od 1200 zł. 
metr kwadratowy 21groszy 


| wiadomość na miejscu. 
OSOBA samotna przyjmie 
do wspólnego pokoju ucze 
uice ew. panienkę pracują: 
cą Nawrot: 38-a m. tt, | 


Jólczań iska | i23 3 (tel. TEZ 9) 


„ Zapisy kai dó wszystkich klas gimnazjum przyjmuje sekretarjat codziennie EA 
godz. 1 0-ej do $Ż-ej w południe. — OPŁATY NISKIE | 
Za dzieci urzędników państwowych wpłaca czesne Skarb Państwa» 


Dyrektorka: (.) FH. Manugiewiczowa 


Równocześnie sekretarjat przyjmuje zaiey do prywatnej szkoły powszechnej Tom: „Kultura“ e 
hi od 15 do 25 dek | 


`} Jedyny letni kino | 
i dni nasięfe 


teatr dźwiękowy 


- ApASZN p 


"Pay a TEREA 
W; © gro rodzie 


jmena A0, — Tei ue | Ee ear ae aei 


